
Dziecko chce Ojca!

Już od plemnika,
niegrzeczne fika!
Czekając na wzorzec
I okrzesanie…?!

A co się stanie?
No co się stanie?!

W rodzinie A

To Tatuś ma!
Więc dał wykształcenie,
opłacił więzienie,
wyciągnął na ludzi, zapewnił mu byt.

W rodzinie B

Ojczym – nie chce!
Dziecko – śmieć, ma spać dziś w rurze
on do pracy w garniturze,
bo tez ciężko miał… TFU!

W rodzinie C

On też pić chce!
Z ojczulkiem browary przy meczu ciągnąc,
bezkresną podróż życia odbywa!

W rodzinie D

Jak Tatko trze:

https://multipoezja.pl/poezja/dziecko/dziecko-chce-ojca/


rączki z przekrętów,
myśli z zamętów!

Z dumą wyjmuje, jak Tatuś pistolet,
celując w bardzo niewierną mamusię…
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